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P r o t o k ó ł  Nr 5/09
z posiedzenia Komisji Kultury i Sportu, odbytego w dniu 
27 maja 2009r.  w godz. od 1000 do 1100.
Obecni na posiedzeniu:
· członkowie Komisji Kultury i Sportu:

1. p.Maria Błoniarz-Górna
- Przewodnicząca

2. p.Kazimierz Jaruszewski

3. p.Gabriela Wegner

4. p.Marek Czajka

5. p.Bogdan Kuffel
6. p.Marcin Wenta

7. p.Józef Kołak

Członkowie Komisji nieobecni:

1. p.Józef Skiba

- usprawiedliwiony

· spoza Komisji:

1. p.Edward Pietrzyk

- Zastępca Burmistrza Miasta

2. p.Marcin Synoradzki

- CHTS FUTSAL-5 RED DEVILS Chojnice
Komisja składa się z 8 członków, obecnych na posiedzeniu – 7, nieobecny – 1, stwierdzono quorum i Komisja jest władna do podejmowania prawomocnych opinii i wniosków.

Posiedzenie Komisji otworzyła Przewodnicząca p.Maria Błoniarz-Górna, powitała przybyłych członków Komisji oraz zaproszonych gości. Zaproponowała poniższy porządek posiedzenia:

1. Perspektywy funkcjonowania drużyny Red Devils w Chojnicach.
2. Rozpatrywanie spraw bieżących.


Porządek posiedzenia przyjęto przez aklamację.

Ad. 1
Przewodnicząca Maria Błoniarz-Górna – witam bardzo serdecznie wszystkich Państwa radnych na kolejnym posiedzeniu Komisji Kultury i Sportu, przede wszystkim witam serdecznie zaproszonego gościa Pana Synoradzkiego, jest Pan Prezesem naszego Futsal-u Red Devils, a przede wszystkim bardzo serdecznie w zdrowiu witam Pana Burmistrza Pietrzyka.

Spotkaliśmy się tutaj właściwie tylko w jednej sprawie, prosiliśmy Zarząd Futsal-u o przygotowanie dwóch opcji cenowych na dalsze perspektywy funkcjonowania tej drużyny, tego stowarzyszenia, przede wszystkim drużyny. Niestety wczoraj niezbyt przyjemna wiadomość, 12 drużyn zgłosiło się do rozgrywek, wiem, czekamy jeszcze na lipiec, ale jest, jak jest, z tym, że Pan Marcin może powie to dokładniej, ja tylko obserwuję z boku, nie jestem w tym środku i nie wszystko wiem. Poproszę Pana Marcina o przedstawienie tych propozycji i wszystkiego, co ma dla nas, potem poproszę o pytania.

Pan Marcin Synoradzki – materiały to jest folder wydany jeszcze przed sezonem, jest pismo przewodnie co do dzisiejszego spotkania, folder wydany jeszcze przed nawiązaniem takiej ścisłej współpracy pomiędzy Urzędem Miasta, na pewno będzie to wszystko ujęte w folderze, który wydamy. Jutro o godzinie 1200 jest posiedzenie komisji futsalu, która będzie także rozpatrywać wniosku Klubu „Jango” z Katowic i PA Nowej z Gliwic o funkcji tych klubów, natomiast o 1530 jest spotkanie prezesów z członkami komisji, tak, że wiele spraw się jutro wyjaśni. Z takich nieoficjalnych informacji to na 100% nie będzie grać zespół z Gliwic, który się przenosi do Katowic i będzie grał na licencji zespołu z Katowic oraz zespół Gaszyńskich z Krakowa, tu jest w tej chwili wiele opcji, bo zespół z Krakowa wprost chce sprzedać to miejsce, na co między innymi nie zgadza się komisja futsalu, żeby to w taki bezpośredni sposób się odbyło, to może się odbyć poprzez przeniesienie siedziby Klubu lub z innym zespołem, ale na pewno nie można tego sprzedać, czyli pierwsze próby sprzedaży i porozumienie będzie odrzucone, czyli może być tak, że nie uda im się spieniężyć tego miejsca i przed samą ligą zespół zostanie wycofany, ale dla nas jest dużo większą szansą połączenie klubów z Gliwic i z Katowic w jeden twór i tu prawdopodobnie się to miejsce zwolni, bo zgłoszenia zespołów do ekstraklasy minął, ale zespół może się wycofać w każdej chwili, oni do piątku nie zdążyli przeprowadzić tego połączenia, dlatego zostały zgłoszone dwa zespoły do ligi, ale grać będzie jeden i wielce prawdopodobne jest, że my dalej będziemy grać w ekstraklasie.

Komisja zdecyduje, czy to będzie na zasadzie, bo w futsalu nie ma odpowiednich przepisów, niemniej zastosowane przepisy nadrzędne tutaj jasno stanowią, iż w momencie wycofania się jakiegokolwiek zespołu najwyżej sklasyfikowany spadkowicz, czyli my, uzupełnia brakujące miejsce, to wymaga potwierdzenia uchwałą komisji futsalu. Tak, jak mówię, wiele spraw może się jutro wyjaśnić.

Chciałbym jeszcze zrobić taki krótki przegląd tego, co dokonaliśmy w minionym roku, chciałbym to zaprezentować poprzez kilka materiałów multimedialnych oraz serię zdjęć. Jak Państwo wiecie, w minionym sezonie graliśmy w rozgrywkach w ekstraklasie, 12 najlepszych drużyn w Polsce, zajęliśmy ostatecznie 11 miejsce, niestety spadkowe, zbrakło zaledwie dwóch punktów, naszym zdaniem niestety było to troszkę poprzez to, gdzie latem nie udało się nam poczynić stosownych wzmocnień, dopiero na koniec pierwszej rundy, potem pozyskaliśmy zawodnika, który strzelił 
10 bramek w linii rewanżowej, czyli były solidne wzmocnienia. Nasze mecze cieszyły się bardzo dużym zainteresowaniem, oprócz ostatniego, który łączył się także z meczem „Chojniczanki” i kilkoma innymi wydarzeniami i było po 400 osób na każdym meczu, na sali było po 600-700 osób, czyli hala wypełniona praktycznie do ostatniego miejsca. Pod względem wypełnienia hali byliśmy absolutnie numer jeden w całej Polsce, były hale na przykład w Katowicach większe, ale nie były wypełnione w 100%. W międzyczasie w grudniu na zaproszenie zaprzyjaźnionego miasta Emsdetten braliśmy udział w dwóch turniejach, pierwszy turniej, który odbył się z udziałem drużyn regionalnych, zdecydowanie wygraliśmy, w drugim turnieju o trochę większej obsadzie dotarliśmy do finału, gdzie nadzwyczaj pechowo przegraliśmy w rzutach karnych, ale w takiej klasyfikacji łącznej zajęliśmy pierwsze miejsce. Mile wspominam wizytę, bo zwiedziliśmy miasto Emsdetten, byliśmy na objazdowej wycieczce, a także zaprezentowaliśmy się z bardzo dobrej strony sportowej, gdzie bardzo nas chwalono za poziom gry, reprezentowanej przez nasz zespół. Również otrzymaliśmy nagrodę finansową za zajęte miejsce. W międzyczasie wypromowaliśmy serię gadżetów dla kibiców, były to kubki, które rozdawaliśmy podczas meczu i była prowadzona mini sprzedaż w okienku, koszulka z logiem Chojnic, także z Centrum Parku, naszego gospodarza, pamiątkowe proporczyki również z logiem Chojnic, również szaliki z nazwą miasta Chojnice.

Prowadzimy szkolenie w pięciu grupach juniorskich, dwie drużyny juniorskie zostały zgłoszone do rozgrywek Chojnickiej ligi halowej, gdzie udział wzięło 30 zawodników, również nasi zawodnicy wzięli udział w eliminacjach Mistrzostw Polski do lat 19, do lat 21. Udało się wywalczyć awans do ścisłych finałów Mistrzostw Polski do lat 19, gdzie zajęliśmy miejsce w ósemce, przegrywając zaledwie 2:1 z późniejszym zwycięzcom Bielsko Biała. Latem, na początku sezonu zespół wystąpił na Młodzieżowych Mistrzostwach Polski w Sztutowie, gdzie zdobyliśmy brązowy medal, był to nasz debiutancki występ, gdzie byliśmy bardzo fajni, a nasz bramkarz Michał Kartuszyński został wybrany najlepszym bramkarzem całego turnieju. Oprócz drużyn juniorskich posiadamy także grupę dziewcząt, są to dwa roczniki, ale najczęściej oba roczniki trenują razem, bo same dziewczyny tak chciały. One również wzięły udział w kilku turniejach pokazowych, między innymi w Sztutowie, zagrały w Elblągu zarówno na piasku, jak i na hali. Również w Charzykowach dziewczęta zagrały mecz pokazowy. Ta sekcja się bardzo prężnie rozwija, dziewczyny robią stałe postępy i powzięliśmy decyzję o zgłoszeniu dziewcząt do rozgrywek Polskiej Ligi Futsalu Kobiet.

· Przewodnicząca Maria Błoniarz-Górna – czy stowarzyszenie występowało o granty dla dziewcząt?

· Pan Marcin Synoradzki – o drugą turę dotacji wystąpiliśmy między innymi dla zespołu dziewcząt, są to koszty związane z transportem, opłatami sędziowskimi i tak dalej. Wystąpiliśmy 
i jest to ujęte w tym konkursie, który się wczoraj zakończył. Dziewczyny zimą trenują na hali, latem na boisku ze sztuczną trawą oraz na piasku. Zimą rozgrywki halowe, latem na sztucznej trawie. Dziewczęta także zagrały kilka meczy pokazowych, między innymi z drużyną Środowiskowego Domu Samopomocy Aleksandra Knitera, był to taki miły akcent. Początkowo występowaliśmy z pomysłem dla dziewcząt typowo rekreacja, jednak widząc ich postępy i zaangażowanie, postanowiliśmy stworzyć bardziej profesjonalny zespół. Braliśmy także udział w spotkaniach z naszymi kibicami, odwiedziliśmy młodzież w Lichnowach, spotkanie cieszyło się bardzo dużym zainteresowaniem, chłopcy i dziewczęta mieli wiele pytań, zagraliśmy taki mini mecz i zakończyło się to sesją składania autografów, czyli bardzo miło wspominamy to spotkanie. Podobne spotkanie odbyliśmy, łącznie z mini turniejem, w Schronisku dla Nieletnich, tam byliśmy kilkakrotnie w minionym roku. Nasze treningi to nie tylko były czysto ograniczone na hali, poprzedni trener przygotował prezentację multimedialną, gdzie są zawarte pewne fragmenty z meczy międzynarodowych i tak dalej, prezentował co pewien czas takie sesje dla całego zespołu. Całe wsparcie medyczne zapewniała nam Klinika w Krojantach, gdzie także braliśmy udział w zabiegach krioterapii, co jest dla sportowców bardzo znakomite, bo wszystkie takie mikrourazy się w błyskawiczny sposób leczy, mocne skręcenia zawodnicy w ciągu tygodnia dochodzą do siebie. Nasza aktywność także polegała na organizacji konferencji prasowych, mamy zdjęcie z konferencji prasowej z Panem Leszkiem Bonną, który wspierał nas na początku sezonu, to były zdjęcia do materiałów klubowych, prezentacja drużyny przed sezonem. Również robiliśmy konferencję prezentującą naszych nowych zawodników, widzimy moment podpisania kontraktów, jest konferencja z udziałem brązowych medalistów Młodzieżowych Mistrzostw Polski, gdzie chłopcy otrzymali także nagrodę finansową z Urzędu Miasta za zdobyty medal.

Zespół, oprócz gry w lidze halowej, również bierze udział w letnich rozgrywkach o Mistrzostwo Polski i Puchar Polski, wzięliśmy udział w eliminacjach Pucharu Polski, które odbyły się 
w Charzykowach. W minionych latach zajmowaliśmy miejsca w czołowej ósemce klasyfikacji całego sezonu, w tym roku również się przygotowujemy do rozgrywek, na pewno weźmiemy udział w turnieju finałowym Mistrzostw Polski, który odbędzie się w dniach 16-19 lipca w Ustce z udziałem 24 najlepszych zespołów w Polsce. W roku bieżącym także planujemy, teraz czekamy na zgodę, chcemy zorganizować Mistrzostwa Polski kobiet wspólnie z Gminą Chojnice 
w Charzykowach. Wiem, że na pewno w telewizji Polsat Sport będą pokazywane relacje z tych imprez. 

Mamy również trochę materiałów multimedialnych, które w tej chwili przedstawię. Jest to 
2-minutowy reportaż o naszych dziewczętach, który był emitowany w TVP 1.

Wydaliśmy również takie prezentacje multimedialne, gdzie również Pan Burmistrz wypowiadał się na temat naszego zespołu, było to skierowane do ewentualnych przedsiębiorców, cedowaliśmy takie płytki DVD. Wspierał nas również Pan Mariusz Paluch, użyczał sale i również mamy nagraną jego wypowiedź.

Obecnie cały czas czekamy na tą decyzję, nawet gdyby doszło do takiej sytuacji, że bylibyśmy zmuszeni do gry jednak w pierwszej lidze, czyli w tym drugim poziomie rozgrywek, praktycznie wszyscy piłkarze deklarują chęć pozostania, co jest raczej ewenementem, bo zazwyczaj najlepsi zawodnicy odchodzą do innych klubów, bo chcą dalej grać w ekstraklasie, czyli w lepszych klubach. Tutaj wszyscy deklarują chęć pozostania, bo naprawdę niewiele zabrakło, zabrakło jednego wygranego, czy zremisowanego meczu i byśmy pozostali w tej lidze. Wszyscy chcą został, ale jest to niestety związane z finansami, my przede wszystkim jesteśmy klubem miejskim, cały czas się identyfikujemy z naszym miastem i połowa budżetu jest zapewniana właśnie przez Urząd Miejski, tutaj liczymy na pomoc miasta, każde zmniejszenie dotacji powoduje to, że zawodników kontraktowych musimy wystawiać na listę transferową, musimy grać mieszkańcami Chojnic plus nasza młodzież, co nie rokuje nadziei na zbyt szybki powrót do ekstraklasy. Tu jest taki przykład „Chojniczanki”, której powrót do trzeciej ligi zabrał aż 7 lat, wymagało tu wiele pracy działaczy i piłkarzy, żeby powrócić na ten poziom i naprawdę byłoby szkoda 
w tej chwili, gdzie mamy naprawdę dobry zespół, co widać po wynikach II rundy, biorąc dorobek punktowy II rundy, to byliśmy na dużo wyższym miejscu i gdybyśmy teraz ten zespół osłabili, to na powrót do ekstraklasy naprawdę potrzeba sporo lat, bo jeżeli zawodników „rozpuścimy” po innych klubach, to ich nie zbierzemy bez ponownych wielkich wydatków, to jest związane z kontraktami, zawodników będzie trzeba wykupywać i zgromadzić dużo większe środki, aby ponownie zbudować dobry zespół.

Czyli nasza jest taka prośba, gdybyśmy grali nadal w rozgrywkach I ligi, żeby utrzymać tą pomoc finansową w dotychczasowej wysokości, gdyż to nam zapewni utrzymanie zespołu w takiej strukturze, strukturze jakiej jest i można powiedzieć, że to gwarantuje praktycznie powrót do ekstraklasy.

· Przewodnicząca Maria Błoniarz-Górna – widzieliśmy pokaz multimedialny, jednak na temat dzieci i młodzieży Pan nic nam nie powiedział, to znaczy ile trenuje dzieci, czy dostajecie pieniądze z grantów, proszę to krótko nam przedstawić.

· Pan Marcin Synoradzki – w I turze dotacji otrzymaliśmy 25.000,-zł na szkolenie dzieci i młodzieży, to zapewnia nam całoroczną opiekę nad pięcioma grupami wiekowymi młodzieży, które trenują w trzech cyklach treningowych, jako juniorzy starsi, juniorzy młodsi oraz grupa dziewcząt. W II turze dotacji zwróciliśmy się o kolejną dotację na udział w turniejach eliminacyjnych Mistrzostw Polski do lat 19-21 oraz na udział dziewcząt w rozgrywkach Polskiej Ligi Futsalu Kobiet i juniorów w Kujawsko-Pomorskiej lidze juniorów futsalu. W grupie dziewczęcej obecnie udział bierze około 40 dziewcząt, natomiast chłopięcych grupach chłopięcych około 
60 osób, czyli w sumie około 100 osób na dzień dzisiejszy trenuje w grupach młodzieżowych.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – jak wyglądało wykonanie budżetu za rok 2008 konkretnie, chcielibyśmy tę kwotę skonfrontować z tą prośbą o dofinansowanie.

· Pan Marcin Synoradzki – otrzymaliśmy z Urzędu Miejskiego kwotę 200.000,-zł, która była przeznaczona głównie na potrzeby drużyny seniorów w związku z udziałem w ekstraklasie, były to wyjazdu do Gliwic, Chorzowa, Katowic, Łęczyca, Zgierz, Poznań, Szczecin, czyli podróżowaliśmy po całej Polsce i ze względu na potrzebę przygotowania do meczu były to wyjazdy 2-dniowe, czyli jechaliśmy dzień przed meczem, tam nocowaliśmy, rano był rozruch, popołudniami rozgrywaliśmy mecze. Było to bardzo kosztowne, wynajem autokarów i tak dalej, plus noclegi i żywność, to są jednak wysokie koszty udziału w tej klasie rozgrywkowej. Budżet 
w tym sezonie wynosił blisko 400.000.-zł, połowę otrzymaliśmy jako wsparcie z Urzędu Miejskiego.

· Wiceburmistrz Edward Pietrzyk – Pan doskonale się orientuje w różnicach pomiędzy pierwszym poziomem klasy rozgrywkowej a drugim. Mówiąc o tym drugim poziomie proszę mi powiedzieć, czy w zakresie podległości wyjazdów występuje zasadnicza różnica?

· Pan Marcin Synoradzki – niewielka, bo to też zależy od podziału geograficznego, nie wiem, jak w tej chwili będzie wyglądał ten podział, bo jeszcze nie ma tych drużyn, ale jak graliśmy rok temu w rozgrywkach pełnej II ligi, a dzisiejszej I ligi, to jeździliśmy także na Śląsk do miejscowości koło Katowic, do Gliwic, do Polkowic, czyli pod względem kilometrowym nie ma wielkich różnic. W ekstraklasie było kilka tych dłuższych wyjazdów, blisko był Toruń, ale generalnie wyjazdy były dalekie.

· Wiceburmistrz Edward Pietrzyk – weszliście do tej ekstraklasy właściwie własnymi siłami, mając zawodników i proszę powiedzieć, w tej chwili ilu zawodników grało nowych, którzy nie grali na tym drugim poziomie, a grali teraz w ekstraklasie.

· Pan Marcin Synoradzki – doszedł Sebastian Letniowski z Gdańska, dołączył też Łukasz Sobański z Gorzowa oraz Mihail Sundeev, Marat Duvanaev i Emil Kanetov. Wzmocniliśmy się pięcioma zawodnikami w ciągu całego sezonu.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – proszę nam powiedzieć, jak wyglądają zasady kontraktowania zawodników.

· Pan Marcin Synoradzki – do tej pory można było łączyć grę na trawie i na hali, ale my dostaliśmy tylko na halę, w związku z tym zawodnicy praktycznie, tylko Marek Cirkowski, wcześniej Sebastian Letniowski i Tomasz Broner, ci zawodnicy z Gdańska grali w klubach trawiastych, reszta tylko i wyłącznie skoncentrowała się na grze na hali, co jest też związane z wydatkami Klubu na kontrakty zawodnicze, gdyż zwiększyliśmy ilość zajęć treningowych, potem 
w II rundzie trenowaliśmy praktycznie codziennie, nawet były zajęcia dodatkowe, w związku 
z tym musieliśmy zapewnić odpowiedni poziom finansowania zawodników. Stypendia i kontrakty, bo zawodnicy musieli mieć zapewnione stypendium, ale ci najlepsi zawodnicy to byli zawodnicy kontraktowi, kontrakty płacimy przez cały rok, czyli przez 12 miesięcy i kontrakty wynosiły od tysiąca do 2,5 tysiąca złotych netto miesięcznie, do tego dochodziły oczywiście koszty premii w I rundzie, w II rundzie zmieniliśmy troszkę sposób premiowania, zlikwidowaliśmy premie i ustaliliśmy nagrodę za utrzymanie, czyli nie było poszczególnych premii za wygrane mecze, była przeznaczona tylko nagroda za efekt finalny. Premia meczowa wynosiła 5.000,-zł do podziału na zespół, a kwota finalna za utrzymanie było przeznaczone 20.000,-zł dla zespołu.

· Radny Józef Kołak – przepraszam za spóźnienie, być może wszystkiego nie wiem i trudno pytać, natomiast z doświadczenia i z obserwacji drużyny chciałbym skierować pytanie odnośnie zapotrzebowania kadrowego na przyszłość. Czy kadra, którą obecnie dysponujecie, pozostanie w takim stanie, jak jest, czy duże zmiany są przewidywane, czy ta stabilność obecnego składu ze względów różnych jest stabilna, czy ewentualnie z różnych względów pewne osłabienie możliwości fizycznych przewidujecie znaczne zmiany.

· Pan Marcin Synoradzki – wszystko jest związane z finansowaniem zespołu. Jeśli ta dotacja miejska zostanie utrzymana w podobnej wysokości, to jesteśmy po wstępnych rozmowach 
z zawodnikami i praktycznie wszyscy zadeklarowali chęć pozostania w zespole i w takim składzie osobowym, to gwarantuję powrót do ekstraklasy za rok. Już wcześniej mówiłem, że powrót „Chojniczanki” do III ligi zajął aż 7 lat. My byśmy chcieli za Waszą pomocą uniknąć tego scenariusza, powrócić już za rok do ekstraklasy, wyciągnęliśmy pewne wnioski z popełnionych błędów, zarówno organizacyjnych, jak i sportowych i myślę, że wrócimy do tej ekstraklasy dużo silniejsi, niż w poprzednim sezonie, spadek z ekstraklasy zawdzięczamy słabej w I rundzie, gdzie praktycznie graliśmy jednym pozostałym zawodnikiem, bo z tej piątki zawodników czterech dołączyło dopiero na II rundę rozgrywek, gdzie i wyniki były znacznie lepsze, była znacznie lepsza gra zespołu.

· Radny Józef Kołak – przeglądając materiały myślę, że profesjonalnie przygotowaliście folder sponsorski, informacje o swojej działalności mając tu opinie wielu osób, które znaczą w naszym mieście i też cieszą się wieloma sukcesami i powodzeniami dzięki swojej aktywności. Myślę, że też analizując wsparcie finansowe powinniśmy uwzględnić aspekt społeczny, czyli zainteresowanie mieszkańców właśnie rozgrywkami, w zasadzie hala przez cały czas pęka w szwach i myślę, że tu między innymi zabezpieczając nie tylko ten akcent sportowy, ale również społeczny, warto wam pomóc i warto w was zainwestować, oczywiście z takim przesłaniem, że ten awans jest bardzo oczekiwany i jest pierwszym takim warunkiem, czy podziękowaniem za wsparcie, które tu z Urzędu Miasta otrzymacie.

· Pan Marcin Synoradzki – już mówiłem, że jest duża szansa na pozostanie w ekstraklasie poprzez połączenie się dwóch zespołów i stworzenie wolnego miejsca, ale to się wyjaśni w ciągu najbliższych dni, tak myślę.

· Radny Marcin Wenta – są tak pokrótce trzy aspekty, nad którymi możemy się pochylić. Pierwszy aspekt to taki, że „Chojniczanka” spadając do niższych lig, też jakby nie obcinaliśmy jej dotacji. Druga sprawa jest taka, jeżeli obetniemy pieniądze jako Urząd Miejski, czyli główny „sponsor”, to sponsorzy prywatni też zaczną się zastanawiać, skoro miasto się wycofuje z finansowania tej drużyny, to znaczy, że nie widzą w tym przyszłości i tak dalej. Po trzecie, jak słyszeliśmy od Pana Marcina Synoradzkiego taką rzecz, że zawodnicy na dzień dzisiejszy deklarują pozostanie w drużynie, jeżeli w tej chwili usłyszą, że tak naprawdę dotacja z miasta się zmniejsza i nie wiadomo, jak będą wyglądały kontrakty, jak będą wyglądały premie i tak dalej, to też pewnie zaczną się zastanawiać nad tym, żeby szukać bogatszego klubu, który zapewni im pewną stabilizację. To są takie trzy na gorąco wypowiedziane argumenty, bo obniżamy wartość, my, jako Urząd Miasta, czy nawet Rada Miejska jako ten sponsor główny, obcinając dotację obniżamy wartość drużyny w tym aspekcie takim prestiżowym.

· Przewodnicząca Maria Błoniarz-Górna – mam pytanie do Pana Wenty, czy nadal jest Pan członkiem Zarządu Futsal-u?

· Radny Marcin Wenta – nie, zapisy są z roku 2008, w życiu nie składałem podpisu pod dokumentem, kiedyś mnie zaproponowano, wstępnie się zgodziłem, jednak po dwóch-trzech tygodniach się wycofałem. Na dzisiaj członkiem Zarządu nie jestem.

· Wiceburmistrz Edward Pietrzyk – tylko w kwestii wyjaśnienia. Nie jest to żadna dotacja 
z Urzędu Miasta, proszę o tym pamiętać. Pamiętajmy, że miasto i Red Devils realizują podpisaną umowę, umowę na promocję i w tejże umowie są zapisane warunki realizacji umowy, tam się mówi o reprezentantach Polski, tam się mówi o występowaniu na najwyższym poziomie rozgrywkowym w tej dyscyplinie. Jeżeli, oczywiście to od radnych zależy, jeżeli pozostaniemy przy kwocie, która była na promocję, to już dzisiaj wiemy, że trzeba będzie warunki umowy zmienić, może złagodzić i proszę mieć też tego świadomość. Nie możemy zapisać, że reprezentacja na najwyższym poziomie rozgrywkowym, bo to wiadomo, że będzie poziom niżej. Nie dyskutuję w sytuacji, kiedy drużyna pozostanie w ekstraklasie, nie dyskutuję na ten temat, jest w porządku.

· Radny Marcin Wenta – ale w naszym wniosku możemy wskazać, że jeżeli wejdą to dajemy tyle, jeżeli nie wejdą, to dajemy tyle.

· Wiceburmistrz Edward Pietrzyk – Rada Miejska podejmie decyzję o dołożeniu kwoty 200, czy 300 tysięcy złotych na promocję, my rozpiszemy konkurs, zgłaszają się podmioty i wówczas konkurs jest rozstrzygany. Oczywiście są tam warunki realizacji umowy, są comiesięczne sprawozdania i tak dalej. Póki co kontrolował nas Wydział Kontroli Wewnętrznej Urzędu i nie ma zastrzeżeń do realizacji umowy. To od rady zależy, jakimi pieniędzmi będziemy dysponowali.

· Radny Marcin Wenta – jeżeli już, to możemy zdecydować dzisiaj o tym, ile przeznaczyć na promocję, a nie ile przeznaczyć dla konkretnej drużyny.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – czy ta kwota musi być dzielona, czy może przejść na jednego oferenta, jeżeli chodzi o ten konkurs.

· Wiceburmistrz Edward Pietrzyk – konkurs zawsze wygrywa jeden podmiot, to tak samo jak przetarg.

· Radny Kazimierz Jaruszewski – czy tę decyzję o tej kwocie musimy dzisiaj podjąć, czy może dopiero wówczas, jak dowiemy się na 100%, czy zespół jest w pierwszej, czy drugiej lidze.

· Przewodnicząca Maria Błoniarz-Górna – możemy warunkować. Dziś już możemy zawarunkować, że jeżeli zostaną w pierwszej, to tyle, jeżeli nie, to tyle i podejmijmy to dzisiaj ze względu na to, że później przed sesją będą inne sprawy.

· Radny Marcin Wenta – byłbym ostatnim do przyznania tych pieniędzy gdybym nie widział starań Klubu, Marcina od kilku lat, sponsorów i tak dalej. To nie jest człowiek, który wyciąga tylko ręce do Urzędu Miejskiego i o resztę się nie martwi.

· Radny Bogdan Kuffel – ja uważam, że skoro ta drużyna postawiła sobie ambitny cel i nie odcięła się, jak poprzednia drużyna, od młodzieży, więc szkoli młodzież na potrzeby Klubu 
i dziewczyny również, to uważam, że jednak te działania powinny zostać poparte, jest ten wydźwięk społeczny, mamy komplet widzów, co jest rzadkością, to nawet przyjmując, że będą 
w tej lidze niższej, to przyjmując nasze drużyny trawiaste, to przepraszam bardzo, jest to naprawdę przeskok bardzo istotny, promocja miasta jest elementem bardzo ważnym i istotnym.

· Przewodnicząca Maria Błoniarz-Górna – proszę o sformułowanie konkretnego wniosku.

Komisja Kultury i Sportu wnioskuje o przeznaczenie kwoty 300.000,-zł na promocję miasta Chojnice poprzez sport w okresie od 1 lipca 2009r. do 30 czerwca 2010r.

- 6 za (jednogłośnie).
Ad. 2

Spraw bieżących nie poruszono.

Z uwagi na wyczerpanie porządku posiedzenie Komisji zakończono.
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